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Chm urno i c iep ła
Wczoraj rano w środkowych i po­

łudniowych dzielnicach Polski utrzy­
mywało się zachmurzenie duże i miej 
scami padał deszcz (w górach śnieg), 
w pozostałych okolicach zachmurzenie 
b; ło umiarkowane, lub niewielkie.

Temperatura o godz. 7 wynosiła od 
—2 do plus 3 st. w zachodniej poło­
wie kraju oraz w górach i wschodniej 
części Wileńszczwz y, a od 3 do 8 st. 
w pozostałych okolicach.

Opady za dobę ubiegło ogarnęły 
Karpt ty, wyżynę Małopolską, Śląsk, 
Mazowsze i pojezierza. Szczególna 
obfite były one w Łomżyńskiem (do 
10 mm.) oraz na Podhalu i w Ta­
trach (do 51 mm. przy Morskiem 0 -  
ku) Wskutek obfitych opadów śnież­
nych w Tatrach szata śnieżna wzro­
sła tam do 7 cm. w Zakopanem, 125 
cm. na Hali Gąsienicowej, 161 cm 
orzy Morskiem Oku W Siankach.i 
Krynicy na Jaworzynie grubość pokry 
wy śnieżnej wynosi około 30 cm.

Przew idywany przebieg pogody do 
południa dzisiejszego: Początkowo
chmurno i ciepło z przelotnem opa­
dami na południu i wschodzie kraju, 
potem ponowny wzrost zachmurzenia 
aż do opadów, począwszy od zachodu 
kraju i ochłodzenie. Najpierw umiar­
kowane wiatry południowo - zachod­
nie i zachodnie, później dość silne 
północno - zachodnie.

K o n tr d a n s  na ław ie oskarżonych
P r o c e s  M a c k i e w i c z  -  H u l e w i c z  w  S ą d z i e  A p e l a c y j n y m

,Słowa" przeciwko literatom  w i- d łuższei naradzie, przj chji-Ąą.- 
leńskim  pp. Łopalew skiem u, A rci- się  do w niosku obrony, w szystk ich  
m owiczowi i Bujnickiem u.. trzech oskarżonych uniew inni

W ILNO, dn. 3. IV- (K or. w ł.)  
W swoim  czasie p isa liśm y o w oj­
nie. jaka w ybuchła pomiędzy dwo­
ma pism am i sanacyjnem u ,Sło- 
tvcm‘ł i ,. Kur jerem  W ileńskim  . 
na tle spraw y pomnika Adama 
M ickiew icza. Doszło do bardzo 
ostrej w ym iany zdań oraz szere­
gu spraw honorowych, urozm ai­
conych rękoczynam i w cukierni 
Rudnickiego.

Sprawa znaiazła się w Sądzie i 
przed paru m iesiącam i W ileński 
Sąd O kręgowy rozpoznał dwie 
spraw y: jedną z oskarżenia b. dy­
rektora Radja Polsk iego w  W il­
nie, p. H ulew icza, przeeiwzko re­
daktorom „Słowa" J. W yszomir- 
sikem u i T. Pasikow skiem u, zaś 
drugą z oskażsn ia  p. S tan isław a  
M ackiewicza, nacz. redaktora

w  nairym  k lim ati* 

często się 

zdarzaj, 
al* równi* 
ctęito pomaga

f l S P I R I N A
m a r a  t a b l a t k a ,  a s k u t e c z n a

De naoyde we wiry* "kich «ptek#d\.

Jaczejka młodzieży komunistycznej
p r z e d  s ą d e m  w  F o z n a n u

POZNAŃ, 4. 4. W n astępstw ie  
aresztow ania  w  styczniu  bież ro­
ku „jaczejki" m łodzieży komuni­
stycznej w  liczb ie 6 osób, w szy­
stkim  doręczono akty oskarżenia  
i w  dniu 8 b. m. rozpocznie sie  
przeciwko nim proces przed Są 

_ dem Okręgowym  w Poznaniu.
W stan  oskarżenia postaw iono ; 

16-Ietniego uczn ia  ślu sarskiego  
3 .  P iaseck iego  21-lptniego robot­
n ika  N . L isieck iego , 19-łetnią Faj 
g lę  K leinm ann (rodem  z powiatu  
o lk u sk iego), 19-letn iego ucznia  
fryzjersk iego W. E rtela , 16-let- 

m ego ucznia S klasy gim nazjum  
Jana K antego w  Poznaniu, M ar­
ka W ajshofa  (rodem  z Piotrko­
w a ), w yzn ania  m ojżeszow ego i 
19-letniego s lu aen ta  u n iw ersy te­
tu  poznańsk iego W ładj sław a Ma 
tw in a , rodem  z Grodźca w pow ie­
cie  będzińskim

W szyscy oskarżeni przebywają  
w areszcie. Staną oni pod zarzu­
tem przynależności do tajn ej or­
gan izacji p n. „K om unistyczny. 
Związek Młodzieży Polsk iej'.

L isieck i w raz z P iaseckim  za­
trzym ani zostali z dużą ilością  bi 
buły kom unistycznej.

W szyscy oskarżeni upraw iali 
sw ą d zia ła lność na teren ie le g a l­
n ie istn iejącej socja listyczn ej or­
gan izacji „TUR".

O skarżony M at\vin (pseudonim  
—  Janek) był w spółpracow ni­
kiem kom unistycznego organu  
„D w utygodnika Ilustrow anego", 
który do niedaw na w:ychodzil w 
Poznaniu.

Młodzi w yw rotow cy usiłow ali 
prowadzić propagandę kom uni­
styczną na teren ie szkół w  Poz­
naniu.

Pierwsza w  Polsce komora oneumatyczna
p o w s t a j e  w e  L w o w i e

LWÓW. 4. 4. (kor. w ł.). Najnow­
szą, a n iezw ykle doniosłą zdobyczą  
m edycyny je s t  leczen ie  zapomocą  
zgęyzezonego i rozrzedzonego po­
w ietrza w  sp ecja ln ych  komorach  
pneum atycznych. Skuteczności 
tej now ej m etody leczniczej, któ­
rej rozwój i doskonalen ie szed ł 
w porze z postępem  lotn ictw a, o- 
bejm uje skalę bardzo szeroką: 
astm ę, rozedm ę, d uszn :cę, prze­
w lek łe choroby oskrzeli, pewne 
schorzenia serca  i dalej choroby 
przem iany m alerji, a w ięc artre  
tyzm. cukrzycę, o ty łość, zw apnie­
n ie naczyń . N azw a: komora pne­
um atyczna n ie pow inna razić. Ze 
względu na konieczność d łuższe­
go przebyw ania w n ich  pacjen­
tów  od półtora do dwóch godzin, 
kom o-y pneum atyczne dla celów  
leczniczych  m ają w ygląd zachę­
cający, sym patyczny, a w ięc w y­
gląd zwryczajnych  pokoi z oknami 
i drzw iam i, na wzór pokoju kH- 
niczneg-o lub szp ita ln ego . Zagra­
nicą lecznictw o zapom ocą komor

pneum atycznych czyni szybkie 
postępy. W N iem czech  istn ieje  
już 14 komór pneum atycznych, 
w C zechosłow acji 3.

W Polsce dotychczas nie było  
ani jednej komory pneum atycz­
nej i dopiero teraz buduje się  
pierw sza w e Lw ow ie. P ow staje  
ona na wzgórku za parkiem  Ły- 
czakowskiem . Częścią, in tegralną  
tej komory będzie profilaktorjum , 
oojęte jako in sty tu t zap ob iegaw ­
czo - leczniczy. W prowadzone b ę­
dą najbardziej now oczesne urzą­
dzenia, gdyż, in icja tor budoWj d<- 
Zygm unt Zanielski odbył ostatn io  
z ram ienia św iata  lekarskiego  
w szech stron ne badania i studja  
zagranicą. W- • m om encie gdy 
Lwów jest ogołocony i ewakuowa  
ny. ten nowy dowód żyw otności i 
in icjatyw y zaznaczającej się  na 
jego gru n cie w tak w ażnej spra­
w ie uzyskał w op inji publicz 
nej n iezw ykle dobre i pokrzepia­
jące w rażenie.

W p ierw szj m z tych procesom  
redaktorzy „Słowa" został) unie­
w in nieni. a w drugim  zapadł wy­
rok .sym boliczne, skazujący ‘ite- 
ratów w ileńsk ich  na kare 5 ni. 
grzyw ny i tydzień  aresztu  z zawie 
szeniem  na dwa lata.

Od wyroków tych odw ołał się  
p. H u lew icz oraz skazani iteraci.

D ziś w łaśn ie  Sąd A pelacyjny  
obie spraw y rozpoznał.

Na p ierw szy ogień  poszła spra­
wa ze skargi p. M ackiew icza, przy  
czem uzupełniając przew ód pierw  
szej instancji, Sąd A pelacyjnnj i 
og łosił pism o prof. W. Jas.ńsk ie-  
gc superarbitra, w głośnym  dziś 
na całą Polskę, sądzie honorowym  
o karykatury p. F . D angla. Oskar 
żonom chodziło o udow odnienie, 
że nie sam e rysunki, lecz przede­
wszystkiem  podpisy pod niem i, u- 
v,Taczające czci p. H ulew icza, 
sta ły  sie  powodem dyskw alifikacji 
p, D angla, a następn ie protestu li 

, terątów  w ileńsk ich , przeciwko me 
todun  stosow anym  przez „Słorro". 
-.a które ponosi odpow iedzialność  

1 p. M ackiew icz, pozw alając sobie 
na n iedopuszczalne chw aty w  po­
lem ice prasow ej. P ism o prof. Ja ­
siń sk iego  w ykazyw ało w łaśn ie , iż 
wyrok Sądu bynajm niej n ie opie­
rał się  na podstaw ie trzech kary­
katur, które później p osłużyły  p. 
M ackiew iczow i do ankiety p. t. 
„Czy karykatura, może być osz­
czerstwem ".

Obrona dom agała się  ponadto  
przesłuchania znanej na teren ie  
W ilna poetki, p. Wandy Dobaezew  
skiej, na stw ierdzen ie niepraw dzi 
w ości ośw iadczen ia  p .. M ackiew i­
cza. iż p Dobaczewska 'nie so lid a­
ryzow ała się z oskarżonvm i lite ­
ratami .Sąd jednakże w niosek  ten 
odrzucił.

Adw Szyszkow ski, który popie­
rał oskarżenie z ram ienia p. M ac­
kiew icza, dom agał się ukarania o- 
skarżonych i dowodził n iesłu sz­
ności in terp retacji wyroku Sądu  
honorowego przez jego  b. prze­
w odniczącego pi-of. Jasiń sk iego .

Obronę w nosili adwokaci Olech  
nowicz i^W ęsławsk;.

Na uw agę zasługu je przem ó­
w ien ie mec. W ęsłaVskit-gn. który 
niezwykle mogno napiętnow ał me­
tody .„Słowa", a w szczególn ości 
jego naczelnego redaktora p M ac­
k iew icza. który przybiera rolę cen  
zora, nie m ając po temu żadnych  
danych. Panow ie ze „Słowa" nie 
szczędzą czci innych, sam i nato­
m iast uchylają  się  od odpow ie­
d zia ln ości za sw e czyny, natwet 
w ów czas, gdy- przybierają one f o r  

my nieLywalej naganki. Sąd po

stw ierdzając przez to. Iż pom awia  
jąc p, M ackiew icza o wy krętne 
w prow adzanie w błąd opinji pu­
blicznej d /ia ła h  zgodnie z isto t­
nym stanem  rzeczy.

V, drugim  procesie obrona i o- 
skarżenie zam ieniają się  m iejsca­
mi Ń a ten raz przy sto le  oskar­
życieli pryw atnych zas ied l’ adw-o- 
kaci W ęsław ski i B agińsk i, w ystę­
pujący * ram ienia .p H ulew icza, 
zaś na ław ie  obrońców zajął m iej­
sce adw. Szyszkow ski, broniący  
redaktorów W yszom irskiego i P a­
sikow skiego.

Jak w iadom o, chodziło o szereg  
artykułów  w „Słowie", w których  
p. W itolda H ulew icza nazwano  
„tumanem", „do niczego", „atlety- 
kiem", trąbą jerychońską i t. p. 
Zarzucano też p H ulew iczow i pod 
wzywanie soie pod tytu ł doktora 
i niepraw ne podawanie się  za 
absolw enta uniw ersytetów  poz­
nańskiego i w ileńsk iego.

U zupełn iając przewód I-ej in ­
stancji oskarżyciele prywatni 
sprow adzili na rozprawę w  cha­
rakterze rzeczoznaw cy, dziekana  
wydziału hum anistycznego, prof. 
OŁrębskiego. który stw ierdzi1, że 
p. H ulew icz, w brew  tw ierdzeniom  
„Słowa", m iał jednak prawo poda 
w ać się za absolw enta obu tych  
uniw ersytetów .

O skarżyciele znow uż poddali 
druzgocącej krytyce m etody, sto ­
sow ane przez „Słowo" skoro ch o ­
dziło o zw alczan ie niem iłego so ­
bie człow-ieka Obrona zaś stara ła  
się  dow ieść słu szn ości zarzutjw , 
staw ianych  p. H ulew iczow i, przy­
czem  adw. Szyszkow ski podawał 
w- w ąlp liw ość zarówno dokumen­
ty, pochodzące od w ładz w ojsko­
wych, jak i z uniw ersytetów .

Sad u ch ylił częściow o wyrok  
Sądu O kręgowego, skazując na 
ten raz redaktora odp. „Słow-a", 
p. P asikow skiego, na 100 zł. 
grzr\vny i 2 tygodn ie aresztu  za 
zn iesław ien ie  w  druku p. H u lew i­
cza. W yrok został zaw ieszony. 
R<d. W yszom irski został ponow­
nie uniew inniony.

W ten sposób zakończony został 
głośny spór w w ileńsk iej rodzin­
ce literack iej. Czy nastąp i jednak  
w lem  zacnem  gronie zgoda, bar­
dzo wątpim y. K.

FABA.CH£f*t.-FA AM .„AD . K O W A L S K I"  WARSZAWA

Bolesna przyęoii a
i n ż y n i e r a  w  l w o w s k i m  t e a t r z e

LM 0W , 4. 4. W teatrze W ielkim  
we Lw ow ie odbywała się  w izja lo 
kalna, m ająca na celu polubowne  
załatw ien ie sporu m iędzy teatrem  
a tow arzystw em  A.E.G. Jeden z 
rzeczoznaw ców  profesor p o litech ­
niki, inż. Fryzę, * w szed łszy  na

kió-
dla

sztyw no w yprężone płótno, 
rem było przykryte m iejsce  
ork iestry  m iędzy scen a  a w idow ­
nią. m yśląc, że to podłoga, spadł 
do w głęb ien ia  or-k iestry , dozna­
jąc ciężkich potłuczeń.

Sprytni przemytnicy
p r z e n o ś  li t o w a r  n a . . .  w ę d c e

PiĘknv rozwńi szybownictwa
na G ó r n y m  S lę s k u

KATOWICE- 4. 4. Przed Są­
dem stan ęli dwaj bracia z S itm ia  
nowie Paw eł i A lfon s Dj rscy, o- 
skarżeni o przem ycanie z N ie­
m iec cygar, zapalniczek, lekarstw  
1 innych  tow arów . Bracia Dyr- 
scy w ykazali w ielką pom ysłow ość  
w przem ycaniu iow aru . Towar ten  
po stron ie n iem ieckiej nad sam ą  
iranicą zostaw iali w  dobrze za- 
ueczętow anym  pakunku, zaopa-

Jest do odstąpienia patem, w z g lc d n ie  lic e n c ja  z p a te n ­
tu p o ls k ie g o  firm y  S c h e r ip ć  — K ah lb au tn  A . G . Nr.MipQ04 nar 
„Sposób wyJwarzanSa soli dwuscdowycSi K*vas w su ag* 
,ii .tyło - anrl.io - matało - merRapto - sułforov'ych\ O ferty :  

„ W a r s z a w sk a  A g e n c ja  R ek la m y  W a r sz a w a , u l. S ie n k ie w ic z ?  
d la  „P atent"-

V  t e a t r a h  i na e kl anach
W a r s z a w y

Repertuar na dzień dzisiejszy 
przedstawia się następująco:
- Teatr Narodowy „Krysia” Sza­
niawskiego. Teatr Mały „Cu­
dzik i S-ka” Teatr Kameralny 
„Nora" Ibsena z Grywińską 
Teatr Letni „Piękna Helena" Of­
fenbacha z Modzelewską i Dymszą. 
Teat- Aktora: „Plac Paryski 13” sztu­
ka Yicki Baum.

A teraz, na co warto pójść do ki­
na? Światowid (Marszałkowska 
111) — „Katiusza” Stylo-

■------  — o o  o

wy (Marszałkowska 112) — „Wesół3 
wdówka”, Atlantic (Chmielna 3ć) 
— „Wonder Bar". Apollo Marszał­
kowska 106) — „M'eior..aa“ z Fran­
ciszka Gaal, Capitol (Marszałkow­
ska 125) — Jej szampańska
noc”. Europa (Nowy św iat 
63) „Malowana zasłona" z Gretą Gr* 
bo. Rialto (Jasna 3) „Poszukiwaczki 
złota".

Casino (Nowy Świai 40) „Dla cie­
bie śpiewam" film  z Kiepurą.

W Cyrku (ul. Ordynacka) operet­
ka: „Gwiazda Areny". fc* r-

Prorram polskich radjostacyj
WARSZAWA 

Piątek, 5 kwietnia 1935 r.
6.30. „Kiedy ranne wstają zorze”.
6.50 .Muz. (pł.). 7.15 Dzień. por. 7.25 
D. c. muz. (pł.). 7.45. Program. 8.00 
Audycja dla szkól. 8.05 Przerwa.
11.57 Sygnał czasu. 12.00 Hejnał.
12.03 Wiad. meieorol. 12.05 Muzyka 
sal. Chwilka dla kobiet. 12.55 Dzien­
nik potudn. 13.00 Koncert Tria salono 
wego. 13.30 Wiad. o eksp. pols. 13.55 
Przegląd gicld. 14.00 Przerwa. 15.45 
Melodjc góralskie (pt.). 16.00 „Dwie 
Marysie" Audycja muzyczna. 16.3u Po 
gadanka przyrodnicza p. t. „Kwiecień 
na niebie i ziemi”. 16.45 Kwadrans 
słynnych artystów” (pl.). 17 00 JDv- 
skutujmy „O wartości pracy”. 17.i 5 
Koncert organowy. 17.40 Audycja 
dla chorych. 18.10 Fragment słuch. z 
komedji Rittnera „Głupi Jakób". 18.30 
K„nc. reki. 18.45 Muz. salon. (pł.).
19.07 Program. 19.15 „Skrzynka rol­
nicza". 19.25 Sport. 19.35 Piosenki.
19.50 felieton aktualny. 20.00 „Jak 
spędzić święto?”. 20.05 Pogadankę 
Duzvćzną wygłosi Michał Kondracki.

20.15 Koncert symfoniczni z Filii.
22.30 Recytacje poezyj. 22.45 Nauki 
wielkopostne: „O powołaniu osobi- 
stem”. 23.00 Wiad. mcteoi. dla ko­
mun. lotn. 23.05 Muzyka lekka, (pł.)

Sobota, 6 kwietnia 1935 r.
6.30 Kiedy ranne wstają zorze”.

6.33 Gimnastyka. 6.50 Muzyka (pł.)
7.15 Dzień. por. 7.25 D. e. muz. (pł.).
7.45 Program. 7.50 Wskazówki prakt.
8.00 Aud. dla szkół. S.05 Przerwa,
11.57 Sygnał czasu, 1200 Hejnał.
12.03 Wiad. meteor. 12.05 Koncert 
(pł ). 12.50 Chwilka dla kobiet. 12.55 
Dzień, pojudn. 13.00 Orkiestra woj­
skowa. i3.45 „Nasz handel morsk' .
13.50 Wiad. o eksporcie uols. 13.56 
Przegląd giełdowy. 14.00 Przerwa.
14.45 Koncert Ork. 15.30 Recytade 
prozy, 15.45 Koncert malej ork. P. R.
16.30 Skrzynka techniczna, lb.45 P“- 
cital fortep. 17.00 Nabożeństwm z O- 
strej Bramy. 17.50 Pogad. erzyr. „Se­
kret nietoperzy”. lo.OO Teatr Wy­
obraźni dla dzieci: „Wszyscy razem”.
18 30 Przegląd wydawnictw. 18.40 
„Życic artyst. i kult. stolicy”. 18.43 
Konc. teki. melodie z ..Poszukiwacz­
ki złota”. 19,07 Program. 19.15 Prze­
gląd prasy rolniczej. 19.25 Sporl 
19.25 Koncert zesp mand. 19.45 Fel je 
ton aktualny. 19.55 „Na wesołej 
lwowskiej tali”. 20.25 Dzień, wiecz 
20.35 Transmisja z Teatru „La Scala’ 
w Mediolanie „Faust”.

Sobota 6 kwietnia 1935 r
KATOWICE: 7.45 Program. 7.50

Wskazówki prakt. 12.05 Na żołnier­
ską nutę (pt.). 13.50 Wiadom. bież.
1 400 Życie artyst. i kult. śląska. 18.30 
Skrzynka dla dzieci. 18.45 Arie opero­
we. 19 07 Program. 19.15 „Nauka na 
Śląsku’ 19.25: Sport. 20.30 Konce-t.
21.00 Transm. z Mediolanu. W przer’- 
wach: Transmisje z Warszawy.
■ ■ w i B i i i m n w i i.î  sepamanam  * B a a B w i b b

KRAKÓW: 7.45 Program oraz
wskazówdri prakt. '1.57 Sygnał cza­
su, hejnał. 12,05 Wspolcz. muz. wło­
ska (pi.). 18.30 „Wśród czasopism fi-, 
teracko-artystycznych” — wiadom. 
bież. 18.45" Z pop. rep. rosyjskiego 
(pl). 19.07 Program 19.15 „Jak po­
wstała rota”. 19.25 Sport. 20.30 Konc 
reki 21.00 Transmisja z teatru „La 
Scala” w Medjulanie: „Faust”.

LWÓW: 7.45 Program. 7 50 Wska­
zówki prakt. 12.05 Komp, wykonaw­
cami wł. utworów (pł.). 14.00 Muzy­
ka lekka z ptyt. 14 45 Koreert ork ,c 
sti-y 18.30 Czasopisma kobiece. 18.40 
Zycie art. i kult 19.07 Program. 19.15 
„Walka o twórczy Lwów”. 19.25 
Sport, 20.00 „Na wesołej 'wowskiej 
fali”. 20,30 Konc. reki. 20.50 Transm. 
z Medjolanu.

ŁÓDŹ: 7.45 Program. 7.50 Wska­
zówki prakt. 11.57 Sygnał czasu 
Hejnat. 13.50 Wiadom. gospod. 13.55 
Przegląd giełdowy. 14.00 Muzyka lek­
ka ale dzieci (pi.) 18.40 „Życie i rtyst. 
i kult”. 18.45 Arje i pieśni. 19.0) Pro­
gram. 19.15 Muzyka (p ). 19.25
Sport. 20.30 Konc. reki. 20.50 Trans­
misja z Medjolanu.

POZNAŃ: 7.43 Program. 7 50
Wskazówki prakt. 12.05 Orkiestra i so 
liści (pł.). 13.55 Przegląd gieldowy 
14,00 Wesołe uwertury 18.30 „O ce­
rze tłustej stów kilka”. 18.40 ? ”d ; 
kult.-ar,. i społeczne 1 'oznama. 18.45 
Pctpouri z operetek. Ptyty. Ih.0’7 Pro 
gram. 19.15 „Reportaż z wielkopol­
skich terenów posuszy”. 19.25 Sport. 
20 30 Konc. reki, 20.50 Transm z M>- 
djolanu.

TORUŃ: 7,45 Program. 7.50 Wska­
zówki prakt. 14,00 Przegląd gjpłdowj
16.45 Krótki recital forteo 18.30 Arie 
Pucciniego (pt.). 18,40 Życie kuL.. 
; rtyst. i naukowe na Po>nOr_u. 18.45 
Fragmzni teatr. 19 00 Chwilka społ. 
19.07 Program 19.15 Muzyka pop. 
19.25 Sport. 20,30 Konc. reki. 20.50 
rransni. z Medjolanu.

WILNO: 7.45 Program. 7.50 Cnwi!- 
ka spoi. 7.55 Cnelda roln. 12.05 Utwo­
ry Czajkowskiego (płyty), 13 00 Or­
kiestra woiskowa i pop. 1 egjonów.
13.45 Pogad. mu*. 17.00 Nabożeń­
stwo z Ostrej Bramy. 18.30 Co się 
dzieje w Wilnie? 18.40 Życie art"st. 
i kultur, miasta 18.45 Muzyka jazzo­
wa (płyty), 10.07 Program. 19.15 Prz ’ 
"ląd roln. prasy kraj. i zagr. 19.25 
Sport. 19.35 Koncert zespołu traodo- 
łinlstów . Kaskada-’. 20 30 Konc. rek!.

a m a D m i i B a m H M H i

Romanfycziaa rozprawa
na f a i g o w f e k u  t r z o d y  r h l e w n e i

trzonym  w druciany hak, tak że 
jadąc później pociągiem , łow ili 
na specjalne w ędki leżący przy to 
rze po stron ie niem ieckiej towar, 
poczem  przerzucali go na drugą  
stron ę granicy, gdzie tow ar odbie! 
rali będący w  spółce z nimi ich 
w spóln icy  W ten sposób upra-1 
w iali swój proceder od dłuższe 
go czasu.

SOSNOW IEC, 4.4. —  N a tar­
gow isku trzody ch lew nej w Sos­
nowcu doszło do krw aw ego zajś­
cia m iędzy rzeźnikiem  Józefem  
Kossem  a jego przyjacielem  Anto  
r.im Liberskim . W czasie zwykłej 
sprzeczki L iberski dobył z k iesze­
ni rew olw er i z od ległości trzech

kroków zasypał K ossa strzałam i. 
Jedna z kul przebiła m arynarkę 
Kossa druga zaś u tkw iła mu w  rę­
kawie. Z ajście to zostało spowodo­
w ane na tle  konkurencji n iety ie  
handlowej ile rom antycznej. Cho­
dziło o w zględy pew nej czarnoo­
kiej blondynki.

KATOM 1CE. i. 4. Jak wynika 
ze spraw ozdania Komitetu Szy­
bowcowego w K atow icach za rok 
1934, do in sty tu cji tej należało  
1916 członków w 16-tu kołach. 
Ruch szybow cow y na Śląsku ro

S a m o b ó j s t w o
LWÓW, 4. 4. Urzędnik koncer­

nu naftow ego „Galicja" 22-lctni 
Dawid Talcz utopił się  w studni 
w Drohobyczu. Powodem sam o­
bójstw a były nadużyciu pcpelnio 
ne nrz tz  n iego w  wym ienionyn  
koncernie, f

zw ija się w spaniale. Kom itet po­
siada 16 szybowców, a najwięk­
szym jego sukcesem  jest założę 
nie szkoły na górze Hełm pod Go­
leszowem  na Śląsku C ieszyńskim . 
Na Heim ie zosta ł w ybudowany  
hangar i w arsztaty , w yposażone 
w konieczny inw entarz, gdzie pod 
kierunkiem  instruktorów  . szk o l­
nych przeszło kurs szybow nictw a  
104 pilotós\

Echa zajść a n ty ży d o w s k ic h
w  R y c z y w o l e

Popełnili krzywoprzysięstwo

POZNAŃ, 4. 4. Sąd A pelacyjny  
w Poznoniu rozpatryw ał sprawę 
7-miu m ieszkańców  Ryczywołu  
(pow iat O bornicki) oskarżonych  
o udział w  ekscesach  antyżydow ­
skich jak ie rozegrały s ię  W  R y­

czyw ole dnia 2” s ie ip n ia  1934 r 
Sąd A pelacyjny zatw ierdzi! wy- j 
rok Sądu p ierw szej in stancji w , 
R ogoźnie, utrzym ując kary od 7 
do 10 m iesięcy  w ięzienia.

z a  jssScn złoty
NOWY SĄCZ, 1 4. — Sąd Okrę­

gowy skazał n iejakiego W ładysła­
wa Urbana na m iesiąc w ięzienia  
za przekupienie św iadka,, n ie le t­
niego zaś Ignacego Pancerze — 
na um ieszczenie w domu poprawc­
za to. żcydał sie  przekupić przez 
Urbana I za jedną złotówkę zlożyl

pod p rzysięgą fałszyw e zeznanie 
w procesie /p rzeciw k o niejakiem u  
Ignacpmu Now akow i. Sama spra­
wa nic jest in teresująca, nato­
m iast charakterystyczni m jest  
takt. że w ystarezjt jeden złoty do 
popełnić nia krzyw oprzysięstw n.

6 kwietnia 35 iec ’ e p facy a r t^ Ą c zn e  
Dyr. • Korolewicz-Waydow ej

C A F E  „ S i M ‘ K ró lftW kU a "1 
talefon 'rtl'.'1 'l

g. 18 Koncert fortepianowy, g! rJO.C . f 
Koncert Tow. Pom. Dzieciom' z Kra­
sów z udziałem: p. Machicwiezowej— 

śpiew, p. Podgórskiego — spien

T E A T R  W I E L K I

Op. ,Mevi rbeera W erm ióska, Borenowa. Wys-zatycki. C/aplic-ki. na 
-zespołu., W span iałe balety! Now a przepyszna oprawa dekoracyjno-i 

mowa! Rc£7 Bcody K ierow n ictw o muzyczne A  D ołrycl.icyo

i i i

czele 
O.btju -

\ z m e r ł y  p o  24
LW6W, 4. -1. — Yv Łosicach pod 

Lwowem uległo zatruciu dwoje 
ci.yiSfi-i robotnicy Rozalii R ilikau  
po (Spożyciu ślcil/.ia kupionegr/lw  
nv>jY . o wyni skU-piku żydowskim. 
Dzieci zjadły śh cizia z chlebem  
potzem  w ypiły  herbatę. Po dwóch

!.rfl

z  raach
godzinach pojaw iły się  u ii.c-h 
siln e Kurcze żołądkowe. Po prze­
w iezieniu  T-h do szpita la  w o Lw o­
wie. st wit rdzono zatrucie żołąd­
ka. Dzieci po 21 godzinach .zmar­
ły, a sekcja zwłok slw icrdzila , że


